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P a ń s t w o  M m e ń s h i e  n a  w i d o w n i ?
P. P re c y d a n ł R z p lb j  na uff i iczysto ó sia ch  w  Pinczc wie. -■ 
E ch z n a d u żyć s k a rb o w ych  r?a G. Ś lą sk u . —  G ru zin i po­
w strzym ał? m a rs z  w o jsk  so w ie ckich . »  S p o rt  z  niedzieli.

Gruzini powstrzymali 
wojsku sowieckit.

P a ry ż , 21. w rześn ia .  (Tel. G. P) 
TuLej.sz p r z e d s ta w i l i e S w ó  gruziń- 
sk e komunikuje, że według- o t rz y ­
manego z pogranścaa Gruzji jhgMę- 
graiiłu, w  okolicy Son aki kilka ty .  
siacy pow stańców  pow strzym ało  
w ojska  czerw one . G ruzini, uw ięzie­
ni w tw ie rd zy  Baium  w yłam ali b ra ­
m y w ięz ien ie  • opuścili w ięzienie.

KONFERENCJA NANSENA Z MAR 
XE/V1 W SPR A W IE PR 7Y  JĘClA 

NIEMIEC DO L. N. '  
G enew a. 21. w rześnia . (Tel. G. 

P.) Szwaic. Agencja Tetegr, dtm-cisi| 
że Nansen odjechał do Niemiec ce­
lem omówienia z kanclerzem  R ze­
szy kw estii p rzystąp ien ia  Niemiec 
clo Ligi N arodów . Cnodzi tu o pot­
encjalne naw iązanie  k o n tak tu  ce­
lem po in fo rm o w an a  kanc le rza  Rlze- 
wy o ipanującym w  Genswfie n a ­

stroili i poglądach w sp raw ie  Przy­
jęcia Niemiec do Ligi Narodów.

 o------
UKŁAD ROZJEMCZY W ŁOSKO- 

SZW AJCARSKI PODPISANY 
Rzym, 21 w rześn ia .  (Tell G. P.) 

Mussoliai i pose ł  szw ajcarsk i w  
Rzym ie podpisali w łosk o -szw ajcar. 
ski uk ład  rozjem czy, z ważnością 
na 10 lat.

 o------
REISENDER, KTÓRY „RO BI"

W  — SZOWINIZMIE

Gdańsk, 21 września. (Tct. G. 
P.) M arsza łek  Ffindemburg, pow ra­
cając z uroczystości w  Prusach 
Y\ sehodnich, p rzy b y ł  do Sopot, 
gdzie go witał n iem eck i konsul ge­
neralny Diirxen. Oficjalnego p rzy ­
jęcia nie było.

 o------
AER01 LOYD W ARSZAW A- 

W IEDEŃ.

VViedeń, 21. września. (Tel. G. P-jj 
Dziś popołudniu przybył tu z W a r ­
szawy z trzem a pasażeram i sam olot 
polskiego Aero-Lloydu. P odróż trw a­
ła 5 godzin. W razie dojścia do skut­
ku umowy przez strony zaimtereso ■ 
wa-nc, utworzoną zostanie sta ła  ko­
m unikacja między W arszaw ą i W ied­
niem.

P. Prez. WojciechumW w Pińczowie.
Kielce 21 w rześn ia , (Tel. G. P.)

Dziś w  niedzielę pan P re z y d e n t 
R zpitej, udając się au tem  do P iń ­
czow a, na uroczystość poświęcenia  
sz tandaru  2 pułku Legionów, z a ­
trzymał! się w  jNi^Jcachj. Aczkol­
wiek pobyt P an a  P rezy d en ta  w  
Kielcach nie miał ch a ra k te ru  oficjal­
nego, m iasto  przybra ło  odświętny 
wygląd, dom y udekorow ane  . by ły  
flagami i em blematami n a ro d o w y ­
mi. Na ulicach, Rtóremi przejeżdżał 
P a n  P re z y d e n t  zeb ra ły  się tłum y 
publiczności, k tó re  en tu z jasty czn ie  
w itały  P an a  P rezyden ta .

Po  krótkim oćipóczTnku Pan  P re  
zycciit udał sie w dabszą drogę do 
Pińczowa. Na drodze m ieszkańcy

przydrożnych  w si wznieśli szereg' 
bram  trium falnych, p rzy  k tó rych  
zgrom adzona ludność zgo to w ała  
Panu P rezy d en to w i gorącą ow acje

Na zboczu gór pińczowsikich, ks. 
biskup Gall odprawił m szę polow ą, 
po mszy zaś  dokonał poświęcenie 
sz tandaru  2 p. Legionów, poczem 
P an  P rezy d en t w ręcza jąc  sz tan d a r 
dow ódcy n rłk u  pułk, C zaplińskie­
mu, w ygłosił następujące p rzem ó ­
w ienie:

Drugi pułk Legjonów  zasłużył
się ojczyźnie. Wiem- że oddaję ten 
••uandar w ręce  w ierne  i dzielne i 
wiem, że z a w s z e  wiernie o  g o p f i l  
będziecie go trzym ać r nigdy nic 
znajd/ie  się on w ręku wiroga.

Ikocenie nadużyć sfeartoajtli no G. Śląshu.
W arszaw a. 21. września. Tel. G. 

i .) W  sprawie nadużyć podatko­
wych na Górnym Śląsku prow adzo­
ne są w' .dalszym ciągu dochodzenia 
w ładz skarbow ych. Firmy, przeciw 
którym  wdrożone zo d a io  postępo­
wanie karm’ z łoży ły  w m iędzycza­
sie uzupełniające zeznania o docho­
dach za rok  1922 i 1923. T owarzy-

stw o akcyjne „Hohenlohe" w dodat­
kowej deklaracji z ST bin. podw yższy­
ło poprzednio z e z n a m  a podlegaią- 
jący  opodatkow aniu dojchód z sumy 
33.000 zł. na 5 milionów zł. Firma 
Cezar Wohlheim w yraziła  gotowość 
zapła ty  tytułem podatku sum y wie­
lokrotnie p rzew yższającej poprzed­
nio podany zysk.

Turcjo wyraźnie sympotyzu
słońcami r  Gruzji

e z pow-
Userbejfóaole.

PLAN UTW ORZENIA PAŃSTW A TURKMEŃSK5CGO. -  NA AKCJE 
POM OCNICZA ZAWCZEŚN1E. — O FIC ER O W II TURECCY PRZE­

KRADAJĄ SIE DO POW STAŃCÓW '.

(Telefonem od naszego ko respond j.

W arszaw a, 21. września.
Z Angory via P a ry ż  donoszą: W 

związku z sytuacją na Kaukazie, 
rząd turecki ponownie, odbył nln.ll 

.zwyczajne posiedzenie celem zajęcia 
stanowiska wobec ostatnich donio­
słych wydarzeu. W, toku obrad zło­
żyli s|K iwo/alaiiio prze IstawicLIe 
tureckiego sztabu geiicralnego, k tó­
rzy  w oAtsfińeh dniach odbyli: ins­
pekcie wojsk na pograniczu kau- 
Łazkini. Na porządek  dzienny w ysu­

nięto znowu opracow any jeszcze 
p rzez Enw era plan utw orzenia z 
Kaukazu, Persji i T urkestam i jedne­
go wielkiego niezależnego państw a 
Turkm eńskiego. P rojekt ten, któregrf 
niegdyś Im m ft . znamy działacz mu­
zułmański Dżcmal-Pasza, obecnie 
spotka! s ę z zupełnym aplaużem 
wszystkich kierowników rządu ą:i- 
gorskiego.

Stwierdzono jednak, że chwilowo 
sytuacja m iędzynarodow a Oiaz s la­

by m eh pow stańczy, nie dają dosta­
tecznych pow odów  Turcji do rozpo­
częcia powmżnej akcji pomocniczej 
aia pow stańców . Wznowiono więc 
poprzednią , uchwałę o zachowaniu 
nentrai. ości. W  rezolucji tej jednak 
podkreślono, iż „wszystkie narodo­
wości tureckie żyw ią  największe 
sym patie  dla pow stańców  mnzuł- 
m ańskieb, a szczególnie dla T a ta rów  
oraz ludności Ase^bejdz lń ;kiej“ (Sj. 
Gruzinów-).

Wielu oficerów tureckicn, pocho­
dzących z ogarniętych powstaniem 
obszarów', Wyjechało dc Kaukazu, 
aby się przedostać do obozów' po­
wstańczych. W pasie pogranicznym 
wszelki ruch dopuszcza sic w y łącz ­
nie na podstawię specjalnycn prze­
pustek  wojskowych. Twierdzą, że 
.rozporządzenie to wydane zostało 
w' związku z odbywające*! sie prze­
grupowaniem tureckich formicji woj­
skowych.

Co się tyczy przebiegu powsta­
nia, to — wedle ostatnich wiadomo­
ści — słabnie ono znacznie w (inrej:- 
naton.iast w zm aga się na obszarze 
Aserbeidzanu. ■ - ■ ■

SERBIA UDZIELA A M N E ST JI' 
PRZESTĘPCOM  POLITYCZNYM

B iałogród, 21. września. (T e l  U. 
P.) Na wuioseK ministra sprawiedli­
wości. król podpisał dekret udziela­
jący  am nestii przestępcom  w M ace­
donii i S tare j Serbj. Zarządzenie to- 
jak zaznacza Agencja Avala, ma ra 
celu przygotow anie now ej e ry  po- 
jednw aczej i uspokojenia um ysłów  w  
tych częściach państw a, k tó re  przez 
długie lata były  widownia krw aw ych 
w alk oraz agitacji politycznej stron  
w alczących.

— -O -

HISZPANIE PR ZER W A LI OBLĘ­
ŻENIE GIRGUES.

M adryt, 21. w rześn ia .  (TeL G. 
P.) W edle oficjalnego komunikatu, 
w zachodniej s trefie  M arokka, na 
odcinku Kauen, zaa tak o w an y  został 
.ojiklzial hiszpański. Byli zabici i ran ­
ni. W wałkach koło Giuigucs n ie ­
przyjaciel poniósł do tk liw e  s tra ty . 
W ojska hiszpańskie dokonały  od­
sieczy U irgues, obleganego  od 20 
dni.

 o-----
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(tayw ćj ppzeclwbo sowietom
Na ZVWA C ZIC ZEklN  REZO LU CJĘ LIGI N A RO D Ó W  W  SPR A W IE

GRUZJI.

M oskwa, 21. w rześnia. (T d . G. P.)
C jiczerin  ośw iadczył p rzedstaw icie­
lowi fos. Agencji Telegr. w zw iąz­
ku z rezolucją Ligi Narodów  w spra 
w ie  Gruzji, że ,„ak  zw a n a -' Liga

kach, w  k tó ry ch  Lapit- l i w c t m  
rządy  nie chcą kto nie mógą wy* 
stąpić wprost. T aka  r a j  zda­
niem Cziczerina — nie podniesie 
ai to ry te tn  l i S l  Nared(nv, lęćż prz :

Narodów podejuiuje ofenży wę prze* | czynić się może <k> uiŁitinienia prAS 
ciwko Sowietom, Praca Ligi Maro- prow adzen ia  angielsko-rosyijskieao  
dów jest zam askowanym  atakiem uk ładu ,  albo też Trancuskoorosyj- 
na R o sk  sow iecką w  tych  w ypad- ■ sikśego. porozumienia.

Jera lspa“ v cyrhii iłiraaeliep 
miimm fltiila oS robinia!

Stanowiska zajęte przez Zarzęd Cyrku nasuwa daleko fc?ce
ż a ś tT z e ż e n m .

PIERW SZE PO LSKIE NAROŻEN- 
STW O  W E W RZESZCZU. 

G dańsk. 21 września. (Tel. G. P.) 
D ziś o godz. 10 rano odby ło  się w e 
W rzeszczu  pierws/ie polskie nabo­
żeństw o

ZJAZD KONSULÓW  POLSKICH 
W  NIEMCZECH, 

W arszaw a. (Tel. G. P.) D. 23- 
btn. odbędzie się w Berlinie zjazd 
konsulów  polskich z cafych Nie­
miec, _ -cer-em omówiienia sp raw  .do­
tyczących zaw arc ia  u m o w y  handto 
w ej z Niemcami.

P O W R Ó T  PO LSKICH ^P jLO TÓ W  
Z FRANCJI.

P a ry ż  21. w rześn ia .  (Te!. O. P.) 
Oficerowie-pilcci polscy udadzą się 
w e  wtoinek na naby tych  we Francji 
sam olotach w pow ro tną  drogfc do 
Polski.

itiM&rajoiEiiroiiM»8
H d N D £ l  W IN  i W Ó D £ K

l ’O b  TRZEMA liORONAflłl 6 7 /0  |

Lwów, - ul. Trybunalska 8-10

luz nadeszły
Ostatnie NoiHci na hostjumy,

płnszczc i suknie damskie
6757 r l o  M a g a z y n u

Antoniego Uwiery
Lwów, uiica Halicka 10.

D sn ty sta -Y e c h h fK  !Oentysta-TechhtK !

M . F R IE D M A N
Ł w d w , B r a je r o w s k a  3

6906 p o w r ó c i ł .

668s Ok l i . t a

Dr. Ludwik Lantiau
w róci?  i o r d y n u je  n a d a l 

LWÓW przy ul. Kraszewskieąo 7.

L w ów  22. w rześnia .
W  zw iązku  z g łośną już w sz e ­

rokich kołach naszego  m iasta „a fe­
rą  atleityffiirtk’’ w cyrku  K ornackie - 
go, re d a k to r  nacze lny  naszego  pis­
m a, o. Je rzy  K onarsk i o trzym ał 
wćizorai po godz. 10 w lecz, list na­
stępującej treśc i:

iYjelte łaslkawy Panie
Redaktorze!

Na skutek wczorajszej (20. b. m. 
wlecz.) konierencji p rzeprow adzo­
nej z Szan. Redakcją przez naszego 
przedstawiciela  P- Krasnopolskiego i 

i tow arzyszącego mu (jako osoby 
bezstronnej) p. K rzysiz to ioakza , 
na której poruszoną zositała sprawa 
incydentu z p. Hajekieui. zobuwia- 
zaliśmy się złożyć Szani. Redakcji o- 
ś\t iadcze.i e, có też niniejszeiri usku­
teczniamy.

P. Halek fpomijamy jego w ym u­
szenie) w ulotkach pi zez sienie d ru ­
kowanych. a wynik rżanych prze­
ciw Dyrekcji C yrku , zobowiązał s ę 
do następującego szlachetnego czy-

„Dam JOP zł na II. Dom Techni­
ków, jeżeli hie pouónatp Swaty me 
Zawiszę I Langera, w szystk ich  pó 
10 inin.“

1 akie samo oświadczanie ztożyf p. 
Hajck podaż as przesłuchania go w 
kiomifearjacie póPćii (yleie protokół
Lksp poi. śledcz. z 17. bfn.)

Wobec pow yższych  danych Dy­
rekcja  Cyrkli za raz  nazajutrz  ze 
swei Strony w oflcjalricm publicz* 
hem oświadczeniu zgodziła się ń i  
dopuszczenie p. Hajcka do walki i  
zapaśnikami przez niego wyzna-' 
czouymi Aa w arunkach przez  niegd 
ofiarowanych i ze swej s t rony  
przeznaczyła  3.000 zł na rźecz 11-gd 
Domu Techników i na fundusz dla 
w dów i s ieró t po dziennikarzac1' 
polskich, po połowić, ó ile zapaśnik 
Hajek pokona w yzw anych  zapaśn.-  
ków.

Nie jest winą Dyrekcji Cyrku, że 
dwaj wyłzv ani przez p. H ajesa  za 
paśiycy, a .miairiowieie Zawisza i. 
Langer skończyw szy  swój angagć- 
rnent w  k ry tycznym  czasie incy­
dentu zć L w ow a  wyjechali.

Z trzedh w yzw any ch  zapaśników 
pnzesta’ bwatyrnu. zresz tą  na plsr- 
wszem miejscu przez Hajeka w y ­

ru :  lego własne oiyginalne słowa 
drukiem uwiecznione, poniżej po­
w tarzam y:

D z iś  d n i a  2 2  to m . o d  g j d z . 1 0 - t e j  r a n ó  d o  6 - t e j  to ie o z .
w domu przy ul 
D ąbczań sk D jl  7
(dawniej Cytadelna)

Licytowane będą: m f e b lć  u P ly b y r t ó )  ci- /T .m y ,  fi6 P ce^  
l a n a ,  b r o n z y .  z e g a r y  i t p .  6936

L/Z/IO U1Ż1U , U l i i .  LKJ— tw j 1 u l i  v  Uk/

LICYTACJA
F f j h t o n  „G az .  P o r . "  z d. 22  IX i 9 ? 4 . 

JAKÓB HENNERY.

zattao o życie.
Pow ieść kryminalna z Iran®.

(Ciąg dalszy.5

„Z auw ażysz pan zapewne, pa­
nie sędzio śledczy, że mówię o so­
bie sam ym  w  czasie przeszłym.

„A to dlatego, żc zdecydow any 
jestem skończyć m e rachunki z ży* 
ciem, nie przeżyć mojej hańby, — 
pod czem rozumiem zawalenie się 
tak  misternie skonstruow anego r u ­
sztowania  mych pflanów. Skoro z a ­
tem  te słowa diojda do pańskich 
rąk. — ja już będę na tamtymi świę­
cie. gdzie spotkam się z Michałem 
Ecrtin, jego córką i siostrą.

„Siostrzeniec jego, Alojzy T rc-  
t f ie u t .  mia? się rów nież tam z m ­
ieść. Że sie to nie stało, _  to już 
«*ie wola wina zaręczani' Bo m-m 
r r :a 'a  prZyNc kniei na Janinę D u ­
bois. ew ą  spadkobierczynię, o k< j -

re< n a w r t  sam  Fortirt za ż y d a  hic 
flic w iedział.

„Na tein miało si? skończyć; — 
jasrem jest jednak, że potirżebhy 
by! ktoś. ktoby mógł ostatecznie 
odziedziczyć -.e wszystkie rmljó-ny 
papy Fortin i jego caiej rodziny. To 
miał być ów , numer szósty11, aby 
już pozostać przy n-ameiikiatuitzo 
użytej przez brygadiera Cassou- 
!eta.

. Przypuszczasz pań Sapewifl), 
Panie '-ędżJo, — żc oWym nume­
rem -,zósttym miałem być ja satń. 
'{'62 stara maksyma m ™  słusznie, 
„ii fecit, cui pro-dest*. Zadziwia pa­
na zapewne no ja  eruaycja? nic 
każdy „mechanik’1 2-na łacinę, — 
nieprawdaż?

„Nie zatrzymuj się. pan jednak 
ani chwkki przy potlohnem posą­
dzeniu! Nie byłem zppPlime spo- 
krew trony z którąkolwiek z nutich 
ofiar. — a podobrte posądzeni6 ubli­
ża łoi >y póprosti: rtld; patffięcii.. Nfe 
byłem rfa tyle naiwliy. aby dobro­
wolnie i świadomie narażaś się na 
straszne giumy BpraNhedTie’ ości.

,,Nu • — u.) dkig‘eh i mozolnych 
poszi.k wah-acli odkryłem dalekie­
go, I.u rdze duickieac kużyna Mi

c iu ła  ortir; — by ł td dość d d e k ; 
krev/njf drug.ej s iostry  miljoineta, 
zmarłej przed wielu laty. P.rzestu*. 
djowałertl gruntownić u s taw ę spad­
kową, — upeWrifem sid, że z chwi­
lą śmierci Janiny Dtibbis ca ły  m a­
jątek przę.chcdzi na owógó kUzynai 
icdytiego żyjącego -‘eszcze k r e w n e ­
go, choć z bocznej lir:ii.

.Naturalme. zanhn zacząłem 
dza  iać. p :d z  chtęm Boje między 
h.nfe i owetT) śpadkbbiersę. Ja 
miałem być stnona oziałającą, o.i 
s f o n ą  bioracg, -jeśli mogę Pię tak 
w yrazić . Ówpcatrli mieliśmy się 
zgodnie podzielić po połowie.

Doniyś'am się jak pana  to w y ­
znanie c e s z y .  — piep-aiwdaż? I 
praw dę mówiąc, nic powinienem 
pana w ynrow adzać  z błędu, bc 
p ized ew szy s tk iem  przez zbyt dłu­
gi język tego balAWana tak smomo-t- 
nie „Wpadłem*'. Niechby za tt> za* 
sm akow ał przyjemności śifcdffwij 
w ięziettll i procesitl. — zasłużył na 
tc napraw dę! G dybym  jPdnak po­
szedł za popędem zem sty , — tlić 
„yskafbyim nic na tom , — a m ógł­
bym tylko niepotrzebnie pomnie'-  
szyć moją w łasną id!ę w  ćatfcj tej 
słSru wi6:

zwany, t  nim wHęc przedewszyst- 
kiem powinien w alczyć  r_ Hajck, 
jeżeli idzie o sumy na cel aobm - 
czyilny p.rzez o-oie strony zaofiaro­
wane.

G dyby zapaśnik Hajek przed za­
paśnikiem Sw atyn ią  mial respekr 
(tr6lhę) -.vó\vczas Dyrekcja Cyiku 
zfeaaża się ha wulkę Hajeka z W r  
łyńcetn Ićgź tylko na w arunkach 
watki do 10 łiiin

Nakuniec ośhiiela się Dyrekcja 
C y iku  zaproponować p. M. T. 
Krzysztofowicza. jako takiego, do 
którego rąk mają być  złożone ob.e 
kw oty ,  tak 300 zł ze strony HajcKn. 
jak i 3.000 zł w gotówce ze strony 
Dyrekcji Cyrku. Kwoty te po roz­
strzygnięciu walki będą natychmiast 
p rzez p. Krzysztofowucza od prow a­
dzane do miejsca ich przeznaczenia.

Dyrekcja Cyrku oświauc-zr w dal • 
SZyrit ciągu, że po walce Hajeka ze 
Sw atynią  lub z W eiyńcćm  dopuści 
zapaśnika Hajeka do dalszych walk 
i  mńynłi atletami na nowych w a 
fulikaćh kw otow ych, klóreby także 
s iuzyty  ńa cel dobreczynny

Podając poWy/Jfzą tiffeść naszego 
oświadczenia Szan. Redakcji do wia 
dómośei. zaznaczamy, że bez w a ­
runkowo przy nicitl pozostać niusi- 
iny, a jcżehby p. tiaick na p ierw ot­
nych w arunkach przez nieme za­
strzeżonymi do walni przystąpić 
zechciał, w ówczas prosimy Szan 
Redukcją o zawiadomienie has na 
18 godzin fiaprzód ó terminie walki 
i p .  zostajemy z wysokieui p o w a la ­
li 'e n

Oyrfeltcja Cyrku A. Kftfjtóejki.
Vx\vj/żisiży. ltasuw-arący 51- 

cfzne żastfteżtfeiiiia. ogłaszam y na 
razie bez kom entarzy, bóniew aż z 
pertoodu spóźniofiej póry nie mog! - 
śm y skomunikować sić z p. Hajc- 
kiem, fctdry w  p-ierwszytu rzędzie 
jest w  ćałe i tej aferze źam teresó- 
wiąiily. W  ciągu fiflii dżisie.tszejo 
PÓ ipetfćtettiWenp śię z i*.im siprec;-- 
ziiijemy nasze stańówAskó,

Re<!„ „Gazety Pórannei".

ANTIWOJENNA DEMONSTRACJA 
W GDAŃSKU PRZESZŁA SPO - 

KOJNIE,
G dańsk. 21 w rześnia. (T&I. G. P.) 

Z apow iedziana ań tiw ojenna dem on 
s trac ła  ód h y ła  sie Spokojnie, przy 
stośuńkom ó niew ielk im  udziale :pu- 
Fiii:cznośc'i. Pójtaja. skonsygWówaula 
Gic ść śilm e, rńe hliała pow odu do 
w kroczenia.

„O tóż ośw iadczah  solennie i tt- 
rcczyście , - -  a  zasługuję  bez- 
w żględnie na fć ia fj, st-ojac niż na 
rro g u  śmierci, — żć óvV człow iek  
Hie by l tlTońtl w spólnikiem .

„P oczciw y len  -głupiec ńi£ miał 
naW ćt bójęć:.k ó sW em szóźęsoitu. 
W ie rzy ł rrii zupełnie śl-epó. że idzie 
tu o jakiś daleki spadek  w- W yso­
kości zallcdwie paru  tysiiięcy fran ­
ków . T y ie  mu tyilfeo pów-iiedz:a}em. 
ofiarując mil sid ż pom ocą .pod' w a- 
runkiem , ze spadkiem  # m  się po­
dzielimy,

„Podpisaliśm y naw et pew nego  
rodzaju umowę. C zyżby te r  św i­
stek  papieru dostał mę jakim sposó- 
bfciri do rąk p. BasseK łia?

„Zresztą — nie zaniedbałem naj­
mniejszej ostroiiiności. Przede- 
wszystkiem zflnny jcstgm powsze- 
clmiic pod nazwiskiem Lataupe, kfóre 
nie jest niojem prawdziwem nazwi­
skiem, lecz ty%o pseudonimem 
dziennikarskitri Napfawdę naży- 
WsrH Się Ketmii — i tern nazwi­
skiem pociiTsafenl też ową unmwt 
Klóżbi' żatem megł doniyśieć SJe. 
że Lata-upe i Retrou — to jfedii-G?

<C. d. ti.>.
» p-
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CRACÓYIA BIJE W ISŁĘ! -  KRONIKA.

z a w o d y  o  m i s t r z o s t w o
OKRĘGU LWOWSKIEGO.

Lw ów , 21. w rześn ia .
H oróskopy postaw ione pirzez nas 

przed zaw odam i w  Zupełności się 
spraw dziły . T ak  Hasmuiiea, jak  i 
Czarni upchali śię ze sw oim i p rze­
ciwnikami. zw iększając sw ój stan 
posiadania do 7-mi.u w zględnie 6-iu 
punktów  Sytuacja  ó ty le  się w y ­
jaśniła, iż walka o pierw sze m iejsce 
w  półfinale rozstrzygn ie  się pom ię­
dzy H asm oneą a C zarnym i, podczas 
gdy Poguń będzie muśaala się zado ­
wolić drugiitm eW ełitualnłe naw et 
trzecilem miejscem. Polonia figuruje 
na czwairtem miejscu przed Lechją 
tylko azięki lepszem u stosunkow i 
bram ek. R ew ery  zdaje się nic w  tym  
roku nie w yratu je  przed spadkiem  
do klasy B.

C Z A R N I-R e w ERa  5 : 0 t3 : 0).
Zawody o m Ccrzostwo w  niejed' 

nyin w ypadku są  pańszczyzna, któ 
ra kluby odrab iają li: tylko pod g ro ­
zą kar przew idzianych w  „Postano­
wieniach w  lozgryw kacfi ó m istrzo­
stw o w piłkę n o ż n ą '.

T aką właśnie pańszczyznę o d ra ­
biali w czoraj Czar ni na zaw odach ze 
s ta n is ła w w o k ą  -,Rewe,rą‘‘. R ew era 
jak w iadom o ty lko  dzięki chaosuiwi, 
k tó ry  psuinó;\vał w  adm inistracji lwo­
w skiego Zw iązku pozostała  w klasie 
■ A", a w czora jsza  jej gra w  zupeł­
ności potw ierdziła, że dla drużyny 
tej nie m a rnllejsca w tej klasie-

O przebiegu zaw odów  trudno pi- 
-że C zarni grali w  

jedną bram kę, a stosunkow o m ałą 
Mość punktów zdobytych  zaw dzio 

.czają z jednej s tro n y  ofiarnej i szczę 
śliwej grze b ram karza, a z drugiej 
u itzdecydow anym  strzałom  swoich 
napastników . W idom ym  znakiem  
przew agi C zarnych  nad R ew erą . był 
fakt. żc  w  drugiej połow ie R ew era 
nic oddala abi jednego strzału  na 
bram kę C zarnych.

W  pierw szej połowie uzyskują 
Czarni trz y  bram ki przez W óehun- 
kę, Kopcia IV. i Chm ielowskiego, | 
k tó ra  to trójka w ykazu je  już dobre 
zgranie posługując się niskie,n p r z y ­
ziemnym pociągiem. N ajsłabszym  
punktem  w tej linji by! W ójcik na 
praw em  skrzydle, w idocznie pozy­
cja ta mu rtife odpow iada. Linia po­
m ocy i obrony poeci bram karzem , 
k tó ry  nie miał w cale roboty , g ra ły  
wcale popraw nie. — W  drugiej- po­
łow ie pierw szą bram kę robi Jeden 
z g raczy  Rew ćry, a óstatrtią Muller 
i  ładnego przeboju. Z graczy Rewe- 
ty  na specjalną w zm iankę zasługu.e 
bramkarz, otraz środkow y pomocnik 
grający  niezw ykle ofiarnie. Reszta 
d rużyny  grała bardzo  słabo.

Sędziow ał ż w ieloltia błędam i p. 
Niedźwirski. (h. b.)

HASMONEA—POLON JA (PR ZE­
MYŚL)- 3 : 2 (2 : 0).

Zawody te o m istrzostwo A kla­
sy zgrom adziły  na boisku Hasmonei 
ckołó  4.000 widzów. Obie drużyny  
w  pełnych składach. Z m iejsca lekka 
przew aga flasrnbnel, g ra  chaotyczna, 
w 5 m. w olny przeciw  P rzem y śla ­
nom, Hoeh ładną g łów ką w trąca  pił­
kę obok b ram karza. Połonin atakuje, 
p raw a strona jej a taku  niedom aga 

.jednak, Schneider zaś obstaw ia

szczęśliw ie lew ą sitronę. To też go­
ście tracą  dwie szanse do w yrów - 
nian-i-a. G ra nudiu , p rzeplatana u sta ­
w icznym i targam i o m iejsce rzutów  
w olnych, k tó rych  w  ty ch  zaw odach 
m ieliśm y be* Kku. W  33 n. \wfconu- 
je. jak zw ykle, S teuerm an z poza 
pola karnego, rzu t wOłny i to szc«?- 
śfiwfe, bu Schw arz, b ram karz  w ię­
cej nćż słaby , w ypuścił pćlłkę z rąk  
do siatki R do ł^a speszona s tw a rza  
przeciw nikow i szanse do snrzalu, 
bez rezultatu . Po zmianie pól zrażu  
p rzew ażają  niiebićsko-bfeli. lecz go­
ście g rają  am bitniej, ko rzy sta ją  z ar- 
cysłabej g ry  Gottesdiemera i w k ró t­
kim odstępie czasu uzyskują dwie 
bm nik i ze strzałów ' D oorzańskiego 
i  Dudy. Napad Ifasm onei przezornie 
Cofa się do ty łu  by ra tow ać  punkt, 
ale i czerw oni na siłach opadają i z 
w olnego zńow u przez Steuerrriana 
strzelonego w  zam ieszaniu nodoram - 
ków em  pada osta tn i goal. P ow szech­
ną uw agę zw racają  hum orysaycż-ie 
•Wykopy b ram k arza  gospodarzy. 
W szelkie w ysiłk i późm ejśze óbu d-ru- 
żyh bez rezultatu . N atom iast w  o- 
statnich Ośmiu m inutach roi 9ię od 
w olnych, faulów i sym ulow anych 
kontuzji. P ry m  wodzi i tu S teu er­
man. W kóńcu tę nieciekaw ą grę od 
gwizd uje doskonale ^pdziująćy p. Ri- 
lor. M.

ZAWODY LEKKO-ATl ETYĆŻNF
UC7NIOW SZKÓL ŚREDNICH
O MISTRZOSTWO W  PIĘCIO­

BOJU
Lw ów . 21. w rześnia.

S taraniem  L. K. S. „PógófiA od­
b y ły  się w  ciągu ostatnich dw u dlii 
ria boisku Pogoni zaw ody lekko­
atletyczne m łodzieży szkół średnich, 
w  k tó rych  w zięło udział przeszło  
dw udziestu uczniów.

Wyniki b y ły  następu jące:
Bieg na 1000 id .: 1) P iątkow ski 3 

m 0.5, 2). Ladóltberglćtr 3.3.9 śek.. 3) 
Kmicikiewicz, 4) Jorkasch, 5) S to i 
biecki, 6) Fiti-o.

Bińg da 26Ó id.: 1) Małek 25.5, 2) 
Szeliński. 3) P iątkow ski, 4) Kubczyk, 
!! Kmicikiewicz. 6) Rogowski.

Skok w dal: 1) Kmicikiewicz 5 17, 
2) P a rty k a  5.16, 3) Małek, 4) SzeKfi- 
ski, 5) W ajdow icz.

RzUt dyskieid : 1) P a r ty k a  2Ó-.25 
m., 5) S zd ińsk i, 3) Małek. 4) Sulik, 
5) L adenberg rr, 6) Kósterkiewicz.

R zut ku lą: 1) P a rty k a , 2) Sulik 
i Szeliński 3) Małek. 4) L adeuber 
ger. 5) Rojowski. 6) W ajdow iez.

W  klasyfikacji, ogólnej wyniki są 
następu jące;

1) P a rty k a  (Sem inarium ), 2) M.i 
lek (VI. gimn.), 3) Szeliński (I. girnii,) 
4) Piątkow ski (XI. g im n ), 6) Klip 
czyk (Szkoła Handlowa).

W  organizacji zaw oaów  widać 
było już znaczną popraw ę.

CKACOYlA WISI A 2 :, C (f : 0).
(fe le tcB ^m  oa specjalnego spraw.)

Kraków, 21. września.
Zaw ody o  mfe-trzoerwo A, klasy. 

C ra^o ria  niespodziew anie uctoosi 
Zwycięstwu, k tó ie  cyfrow o ńię uw y­
datniło  jej p rzew agi. P rzy  pięknej 
pogodzie na  boisku C racovii s tan ę ły  
Jru zy r.y  w  następujących  sk ładach : 
C racov ia : Szumieć (III. drużyna);
Pyohow.ski. F ry c ; S trycharz , Cikow - 
s k i  Z astuw niak; Kuliński, Girotel, Ka­
łuża, Ciszew ski, Spfarlimg W iśła : 
Krlińsłd; Kaczor, M arkH w icz, \Vój- 
cik, G ieras, K rupa; Adam ek, Czułam 
P eym an  L  Kowalski, B alzer. W  
Cracoviii zatem  d eb iu t,w a l Szum ieć 
i G h'tel na  pozycji p raw ego łączni­
ka. Kubińsdu ongiś doskonałe  sk rz y ­
dło, znow u g ra ł ż ‘pow odzeniem  ha 
daw nej pozycji, P rzez  praw ie ca ły  
czas silna przewaga bialoczw w o- 
nych, któ rych  ataik dobrze p racow ał. 
W  pierw szej poir.wie Uijt róg  S p er­
ling tuż przed b ram ką W isły , a Giń- 
tel "wtłacza piłkę ao siatki. Po pau­
zie gra bardziiej w yrów nana. Kubiń- 
ski ucieka Krupie i M arkiew iczow i, 
podaje do tyłu, Gintel, Istną bom bą 
ustaia rezultat. P od  końaec 'Yisia nie 
w ykorżystuje karnego. Sędziow ał 
doskonale p. Posenfeld z Bielska- 
Najlepsi ńa Boisku Strycharz, Kału­
ża, Sperling, z  W isły  obaj ohrdftćy 
i Giferas. Schodzącą z boiska Craco- 
v ię publiczność iiiiu z jasty  czuto a- 
p iauzow ała. W idzów  6.000.

4=
Z powodu zw ycięstw a Cracóvii

sytuacja  w  rozgryw kach  ó mistrzo­
stwo ókręgti Krakowskiego mocno 
się skomplikowała. Niepokonana do­
tychczas Wisła, której piękną gro 
mieliśmy sposobność tydzień tęńiu 
ogiadać we Lwowie- a którą pow ­
szechnie predestynow ano na Mistrza" 
Polski- uległa w brew  wszelkim prze-' 

! widt-waniom Gracovii, mającej do 
matchu z W isłą grę  z Jutrzenką 
Przegraną 1 : 2, z B. D. S. V. nie­
rozstrzygniętą  2: 2, a zatem w szy s t­
kiego jeden punkt i s tosunek 3 : 4. 
Wjsła zaś staiięła dó wczorajszej 
w a lk i  mając w  sw vm  tegorocznym 
dorobku cz tery  v /ygtane  tj. 8 punk­
tów' i wspania ły  stosunek bramek 
21 : Ó! D w a na zero zmieniło jedfiak 
dużo w  iabeh i pociągnie za sobą na 
P izyszlość pewne konsekwencje. 1 
tak Cracovia z przedostatniego do ­
staje się na drugie miejsce i 3 p. 
1 5 : 4  bramkami i wobec pow yższe­
go sianu rzeczy, o ile biało-czerwoni 
raźno do mistrzostwa, któr< już p ra ­
wie stracili, się źabiórą — mogą wy- 
gyw ając  w szystk ie  następną zaw ody 
uzyskać je przecież. Narazie spraw y 
tej jednak na żadna strónę prze są 
dzac nde można, jakkolwiiek gbileraj- 
negó sźtufmu Cracovri na ty tu ł mir 
s trza  trzeba sie spodziewać.

A
Metal—Biali 1:0 (1:0), Sędzia p I ap. 

Fi, beta.
Fogoń II.—O rpla 4:0 ( ( :0). Sędzia 

p. B-Mmar.
19 P. P. O; L.—4 p. p. Leśłoiipw

(Kielće) 3:0 (walkower). Z powodu lif-;u 
ku b ram karza  - ttilstrż wójskuu v Kielc 
nie chciał rozegrać zawodów ó mtstrzo-

sze a fr iy d j  zaw ody prSyjarfetókie, 
przó< errt Bfanłkarzem g d śe i  n ^ ł  fMior- 
wńwy 1§ p. p. Wynik 4:2 dla hiiejfc-w, 
w ycii. Kielazanie podoba'1! się ogólnie, 
zw łaszcza ich trójka śtodlóówa. Sędzio­
w ał p. Stehleaser. W tytii tygodnia staje 
19 p. p. zw ycięska wojskowa drużyna 
matar~te*i Jo półfinału w  W arszaw ie o  
rmstrzosttwó Armii.

Czarni III.—Lwowianka II. 4:1. Na 
zawodach tych debiutował jakó sędzia 
bj4y obrońca Pogoni, Ignidrówićz.

Fogon I.- -P ogoń  II. 2:1 (1:1) Zawo­
dy tra’i.uigowe, w którnóh giai już iło­
w y  bramiKairz Pogow Gorktz Sędzia p. 
uebharat

♦
ZW Y CIĘSTW O  W LÓ C H O W  

W  WARSZAWSKIM TURNIEJU 
SZERMIERCZYM.

W arszaw a, 21. yTŁeśnia. (Teł. G. 
P .) W yniki w czorajszego turnieju na 
szable w y k aza ły  znonwj w ysoką kla­
sę  zaw odników  włoskich, k tórzy  
w y g ra*  m ecz w stosunku 13 : 3. Re­
zu lta t ten, na p ierw szy  rzut oka dla 
nas nfiepółnyślny, daje śi§ wytłum a- 
czyć pferw sćorzędną w artością ćpi- 
dy  w łoskiej. Jak  tw ierdzi dr. Fapee, 
uczestnik tego turnieju, zaw odnicy 
w łoscy, b iorący  udział w turnieju A 
Z. S. w  W arszaw ie, górówalii klasą 
w zaw odach olimpijskie!, ńad epidą 
artieryKańską i hóięńdetoką.

W A R S łA W H N K A  CŻARM  (PA­
DOM ) 4 : 1.

Radóifi, 21. w rześnia. (TeL G. P.) 
Zawomy w piłce ńóżnej fniędży W ar- 
śżawidtiką a Czarnymi) z Radom ia, 
d a ły  w ynik 4 : i (3 : 0) na korzyść 
W arszaw ianki.

WYNIKI 2 ZAW ODÓW  Ó MI- 
S T R Z Q Ś T V '0  AUSTRJL 

M’!edfcń, 21. w rześnia. Ciel. G. P.) 
W yniki zawodów w piłce nożnej, f6- 

'żeg rań e  tu  w dniu dzisiejszym, daiy 
fiiiśtęphjące w y n ik i' '

Hakoah-S p u r ik liib  3 : 1 .
Rayid—S!ovan 4 : 2.
W. A. C .- Anidteure 2 : 0
W aćk ef—Siinm ering 3 : 0.
Ytenaia -Rudoifshiigel 2 : 0.

■ —- ■
YYżróst sportu  amatorskie go daje 

śię zauw ażyć w Auglji. Zaw ody d ru ­
żyn am atorskich cieszą się córaz 
w iększa popularnością i frekw encja 
publiczności. W  Zw iązku A m ato r 
skim z a rc je s tro w jn y cn  jest 730.i‘Ót) 
czynnych  piłkarzy , rozdzielonych 
perĘiędzy 14.00Ó klubów.

BI. p. M akkaht—Berrio, składają-. 
Će śię ńfżew ażnie ź w-ęgfersklćli g ra ­
czy, zmieniła nazw ę na Bluc Sto.r i 
żłosiła akees ao  N iem itckiegó Z. P. 
N. C żećiiuśiow acji. P rzez  phżylecie 
Blue S ta r do Związrai uzyskuje D F. 
C. P rag a  pow ażnego konkurenta do 
tytułu ltiiśtfża.

Seinindrium dla fóotbałistyki. 
B rander,burgski Z, P. N. (Berlm) u- 
chwal ł źałóżyć szkołę d,a m shuktó- 
rówf piłki nożnej. M agistra tura  t e r  
lińska spodziew a śię, iż pirzeż w y ­
szkolenie ćdpowiedtiićh śił iństruk ' 
forsklch uda śię jei podnieść poziom 
itry.

P iey k ład  godny naŚiaddWania.
Berlińsk.e kollegjum sędziów roz­
rzuca na w szystkich zaw ddraćH ulot­
ki, kfóre w  formie lt-cilr p rźykażań 
zaznajam iają publiczność ż regułam i 
i pi tićzają, iż zapfacerlie w śtęp t nie 
upraw nia jeszcze do aw am u ro w aria  
śię i r.iekultutolhego Zaclioiwai.óa.

ą y j t l U B W Ł A  N  K .

Spec ja i ls la  c h o ró b  sk ó rn y ch  i w enerycznych

Dr. IR, SCHMELKES
vl. K rasick ich  14. -3867,

s twó a.rmji, oddając w  f§fl sjjnsób 19 pń 
zw ycięstw o i t r z y  brsttriki. Zamiast tych 
.:a\vódów rozegra ły  w  sobotę pow yż­

PRIKIERA od ponicdiiftłku 22/9 bu w APOLLO
Najno^.za sensacja pbryska. — Potężny arairat SóL-erótyczny w 7 akt p. t.

Miłośnica Pirata —  „Pod Czarną Flagą1'
Główne role kreują: Cudowna !> m d r a  M i i D w i n o  s  I B i u k c t ,

69^7 " żnaKótńitj kbrńik



btr. 4 „GAJŁeTA PORANNA" z  dnia 23. września 1924. Nr. 7193

K R O N I K A .
TEATR WIELKI:

Poniedziałek 21 Din. „Sicjba“ (po raz 
ostatni).

W torek  22 bill. .Loliengrin" (debiut 
V Frischowej).

Ś toda 23 fcnis „Madame Buttcrfiy" 
(w ystęp  Drabika).

C zw artek  24 brri. „Zamarłe o c /y :'.

T E A T R  M A Ł Y .
Poniedziałek 21. bm. „Konfekcja mę- 

sk a“ (po raz ostatni).
Wtorek 12 bm postaci1',
ś ro d a  2o bm. „Sześć postaci* 
Czwartek  24 bm. „Sześć postaci".

TEATR NOWOŚCI.
Pontedziatyk 21 bm „Żółty k a fta n " .  
Wtorek 22 bm. „Katja tancerka*. 
Środa 22 Fm „Królowa Mommuctru1. 
Czwartek  24 bm. „Żółty K aftan"  (po 

raz  ostatni).
*

Dr. Tadeusz Sobolewski, członek 
delegacji do komisji odśźkodowań i 
przedstawiciel ri-idu polskiego przy 
Trybunale  rozjemczym polsko-niemiec­
kim, bawi we Lwowie.

§. 13. Od adw. dr. R. Stupnickiego 
otrzymujemy w sprawie peruśz-mej 
przed kilku dniami przez „Gazetę Po-

• raMiu" w notatce pt. „Echa rosyW u-j
'.karcianej afery’ sprostowanie, w  ku>- 
ren r  itiiiewein swego klienta p. W. 
Ponnnera zaznacza, że nieprawda" jest, 
by klient jego p. Potnmer, jako głów ny 
Uchaiter był zaangażov any w  głośna 
swego czasu rosyjską aferę karcianą w 
lokalu „George a"  i jakoby ta afera w 
najbliższym czasie miała znaleźć swój , 
epilog przed kratkami sądoweoii. Nie 
praw dą  jest, by  p. Poitmicr był wino­
wajcą, natbinkfcst jest prawdą, że jest 
on czfowiekiem niewinnym, jak również 
n ieprawdą jest. by z iście wschodnim 
tem peram entem  w ciągał w bagno demb- 
rahizacji lekkomyślnych młodzieńców ze 
sfen ziemiańskich.

(s) Na srebrnym ekranie. ..Kopernik" 
i „M arysieńka": Księżnuiezka Olga (Uni- 
versa l-Jew cl) .  Jes t  to jeden z najlep­
szych amerykańskich o b razów  tego '  se ­
zonu. D ramat jednej deszczów'ej nocy w  
Tobolski) obraca , się wokół sześciu o- 
sćb, ' księżniczki, adiutanta, jej’ wuja. 
czterech poistac' z proletariatu na ile 
mas zrew oltowanych i płonącego mia­
sta. R eżyserja  potrafiła nadać temu o- 
brazowi niezw yklą dynamikę, mistrzów 
ska gra  a r t S t ó w  p rzysporzy ła  mu n a j­
w yższe  walory. A rtys ta  g ra jący  bolsez. 
wickiego brodiagę jest istotnie nieizwy- 
kłj ai typem. Postać  w każdytn calu 
przestudiowana i daw no z taką mae­
strią na ekranie nie widziana. Fllen 
Paylor jest prześliczną i, wzbudzającą 
współczucie księżniczką, a jej dzielny

adiutant doskonale dostraja się do ze- j 
społu. Epilog, ucieczka saniami, jeśli elio 
dzi o treść, zbyteczny, ale pod wzgję- 
dem zdaec i fotografii rudhJ świetny.

WYPADKI.
(Ii) Awanturujący się pijak. Na ul.

Kleparowsk-iej w ywoła ł IwczoMaj ogólne 
zgorszenie Michał Dżuiria z zawodu ko- 
żlarz, który  w staibc pijanym w yw ołał 
aw an tu rę  i bił przechodniów laską. Dżu­
mę dla uspokojenia zainkiuęt;; ’ w  aresz­
tach.

(h) N ieszczęśliw y wypadek. W czo­
raj popołudniu tram w aj nr. 6 najechał 
na pl. Marjackiin na przechodzącego 
Antoniego Knypkę. który dozna). de(lv- 
kich ran,

: (h) Pod opiekę policji udała  sie wczo 
rai Katarzyna B arańska  zam. przy ul. 
Króla Leszczyńskiego 27, której mąż 
Józef, odgraża się rewolwerem , że ią 
zabije. Policja skonfiskowała Barańskie­
mu rew olw er i zakazata  mu wszelkich 
odgrażań się.

(li) Włamania i kradzieże. Do komo­
ry  Michała Reimiuida tirz. kolejowego, 
amz. ul. Na Blorńe 18, włamali się nie­
znani sp raw cy  i skradli nabiał wartości 
100 zł. — Z n iiew ianfa  Jana Gocknsra, 
kapitana W P. zam. W ulka Panieńska 8. 
skradziono po w kimaniu się garderobę 
wart. 1000 zł. — Nr szkodę Abraha na 
Briickensteina zam. przy ul. Panieńskiej 
skradziono zegarek  i papierośnicę wart. 
500 zt.

(li) Kradzież w tramwaju. W czasie 
jazdy tramwajem JJL“ skradziona 
wczoraj Antenie;tui Hucz zegarek „O- 
mega" wart. 20u zł

(h) Pokąsany przez w ściekłego psa.
4-letni J w L e l  Gcdański zam. w Kie- 
parowic /.osia* wczoraj pokąsany przez 
wściekłego- psa. Nieszczęśliwego chłop­
ca oddano do zakładu Pasteuroiwskiego 
przy ul. Piekarskiej.

(h) A icsziowa.ue zboczeńCów- Na 
W ałach Hetmań JUcli ujęto wczor ij w 
nocy Kazimierza Chi.owskiego z zaw o­
du kraw ca  oraz Józefa Rogowskiego, 
którzy  dopuścili się zbrodni z § 129b.

Stow arzyszenie Instalatorów elektry­
cznych we Lwowie powiadamia Miesz­
kańców gsióny Zniesienie koło Lwow a.
że łh t ta h ę je  światła  e lektrycznego ma­
jące wykonać się w  budynkach miesz­
kalnych. fabrycznych . Ąv, tejże, gminie 
irm nrawo przyjmować i wykonywać  
każda firma koncesjonowana, a nie jak 
mylnie firma Elektromonter pad-aic, że 
Ona ma wyłączne p raw o  w ykonywać 
powyższe instalacją,

S tow arzyszenie  powiadamia również 
P. 1". mieszkańców gminy Zniesienie.yżT' 
firma" Elektromonter nie mając zastępcę 
pSemysło-w ego nie ma prawa w ykony­
w ać Mcgólc żadnych instalacji.

Przełożony Stowarz. Instaldto ów 
6934 elektro-techn.

aa

fM B IliaMia i pordij
w spławach ogłoszeń zu­
pełnie bezpła tn ie  w A dm :-

.
(Wilia! ila apiM

o tw a r  ty c a ł y  dartą.) 
do godziny 7-mej wie-OGŁOSZENIA nu mimsirarj. Lwów, Podwale 3 M-orem baz  przerwy. —

KRAKOWSKA
2 3 W SiNY

. u  t u y  ie, k o s t j u m y  i u b i -e n ia ,  
j e d w a b i e ,  w o a l e ,  e p o n y e ,  f u la r 1* 
d y i i f ,  • n a rk iz e t y ,  p ł ó t n a ,  z e f ie y ,  
p e r  z l e ,  f lo n e  e . b a r c b a i i y  pnlecu Lwów, ul. Krakows- a 23 (róg u!. SkarDKCwiKiej) "

M AJTJ!«;?ZE  ,
MIEJSCE 7AKU°NA! !

1 Nauka i wychowania I
KURSA WIECZORNE do m atury  gim­

nazjalnej kursa  do nadzw yczajnych 
egzaminów z sześciu klas gimnazjal­
nych.. W arunki baedzo przystępne 

W pisy miedzy 3—6 Łyczakow ska 
47, ) . p. 6 9 JS-2

DO. MATURY gim nazjalicj lub egza­
minów w stępnych z klas wyższych 

y - sr /wpotow uję. Zgłoszenia „Profesor" 
Biuro -Sokołowskiego. 6913 2

Posądy i prace 1
WJLKSZY ZAKŁAD Klimafyczno-Ieczn.

■w Matopolsce poszukuje zdolnego, od ­
powiedzia lnego fachowca na. głów. za- 
tzadcę. Oferty sub .Klimatyka" do 
Bini a Ogłoszeń P ietraszka , Wars.zj-  
wa. M arszałkow ska 115. 690412

.MAGISTER z pięcioleciem poszukuje 
posady od 1. p a /d  pernika. Zgłoś :en.ią 
„Magister". S ta ry  Sambor apteka.

6886-3

POSZUKU JE P( sadę inkasenta maga­
zyniera lub w oźnego pod „uczciwy", 
do adm. „Porannej". 6922-3

PRAKTYKANTA p rzy jm ie  Zakład den­
tystyczny ul. Kochanowskiego 16.

’______________________________ 1919-2

BIURO NAUCZYCIELSKIE, oraz po- 
średn.ctwa piacy dla wszystkich za­
wodów, Marja Niemczynowska — 
Lwów, plac Akademicki 3. Teł. 1361.

6736-10

NAUC7YCIELKI na klasy normalne i 
gurai. poleca od zaraz Biuro nauczy­
cielskie Marjl Rechter. Lwów, Klo.no- 
wicza 10, Ił p. o.l gedz. 11— 1. o910-2

j j  Mieszkania, lokale, sklepy

FOSZUKUJE willi z ogrodem, 6—8 po­
kojowej na wynajem. W arunki w ej- 
dług firnowy. Zgłoszenia do Zarządu 
Firmy Piotr Mikola^ch i Ska, P asaż  
M iktlascha  I p. codziennie między 
10— 11 przedpołudniem. 6S60-6

„INFORMATOR" Biuro mieszkaniowe, 
Kopernika 22, telefon 446 poszukuje 
d!a solidnych zamożnych lokatorów 
mieszkania fr .żnych pokoi! P rzep ro ­
w ad za  zamiany w W arszaw ie , Kra­
kowie, Poznania, pośrednicz} w kup- 
nacb sprzedaży nieruchomości, dobr, 
lasów'.________________  6?29

SZUKAM MIESZKANIA z trzech pokoi 
? kuchni z komfortem. Zapłacę czyus*  
z góry za dw a lata. Zgłoszenia do 
Adm. cod * I 6255-3

Rozmaite i

i

SPRZEDAM okazyjnie bardzo  tanio po­
wóz na gumach. Kopernika 16. 6864-5

FORTEPIANY, pianina, fisharmonie 
przegrane znakomóe sprzedaje, kupuje 
i mier.ła tylko gotówką, Hanak, Pań­
ska 21- 6852-5

MODELE PARYSKIE w wielkim w y­
borze po cenach przys tępnych poleca 
le .polnicka Kopernika 1. 6524-9

KAPELUSZE wszelkiego rodzaju p ize- 
rabia modnie tanio Topolnicka Koper- 
nika L 6521-8

CHOROBY w eneryczne i z as ta rza ’e 
skórne, osłabienie na Fe neurastenii 
leczy spec DR. FRISCH W a (Dwa 11.

6323-3

KAMIENIE MŁYŃSKIE fabryki J. Trapp 
Pilzno (CzŁciiostuwacja) . poleca ze 
składów Rollindiislrja S. A. Lwów, 
Fi odry J—9 - - ............... - ............ 6238-2

inatEFjałf eleRtretahnE
m oto ry ,  a y n a m o m a S Ł y n y  najtaniej
u iirrny B e r n a r d  Panzfct, Kopernika 17.

___________ Tel. Nr. l:,-8. 5803

p i l  z Ę k f l  m  iN1\IATr:ifIf Ł KA, 
SKIBIŃSKI, L w ów , Ko ern lka L. 4.

iiaprzpciw  Szbow rona. 671-7

S p ec ja l i s tk a  c h o r ó b  sk ó rn y c h  i w enerycznych

Dr. KLAPA FRISI H SAW ICKA
powróć ła i ordynu e -3—p d!a kobiet 

6365 W a ło w a  II

wm m  POLSKI
Łflnv ul. Lnuriiżczyzny i. 21,

Wykonuje wrzelkie rofcely w ża­
ki es drukarstwa wepoizace I

S Y N D Y K A T  Z B O Ż O W Y
Spółka z ogr, odp. we Lwowie, ul. jagiellońska 20, I, p.

S t T r 7 P f l  o ] p  ze swego młyna we Lwowie 
O j J l  Z /C U d J C  wagonowo i detajlicznie

pierwszej jakości w 3-ch gatunkach, tudzież grys 
i omieciny po cenach najniższych z dostawą do domu.
Kooperatywom, związkom upzędiiczym i robotniczym ulgi w spheie.

k a ż d a  ) l o ^  z b o ż a  d or r z y j m u j e  l>r̂ .„ u i« .
Mienia zboże na mąkę.

Przy w agonow ych zak u p ach  udziela kredy tu  w ed le  o s o ­
bnych um ów .

Z głoszen ia  przyjm uje D yrekcja  codziennie w  godzm ach 
od  9-tej d o  2-giej. e 56

Cena OGŁOSZEŃ; Za w iersz  1 szpal­
tow i nćlimetrowy w ogłoszen;ach zw y ­
kłych 10 gr.; w nadesłanem 26 gr.r po 
krouffce 30 gr.; w tekście (kranika, ;e- 
pert., dział elronom. itd.) 35 gr. na pier­

wszej stronic 40 gr,;  za jedno słowo w 
d robnych ogłoszeniach 6 gr.; w ru m y -  
cc kupno-sprzedaż 8 gr., inatrymanial- 
ne korespondencje p ryw atne  10 g f . dla 
poszukujących pracy  4 gr.; jedna cała

strona w ogłoszeniacli za tekstem 233 
zł. pod.; 1 cała st rona  w  ^ ś c i  teksto­
wej 400 zt. poi., cała strona pud nagłó­
wkiem 475 zł. poi. Ogłoszenia zamiej­
scow e o 30% drożej. — Ogłoszenia za­

graniczne o 5 0 %  drożej. Za oglos j s - 
r.ia w- miejscu zastrzeżoiiem. . ogłosze­
nia osobno stojące i bez. uun&jfU dolicza 
się 2f%V Odpowiedzialności za termino­
w y d>-iik ogłoszeń nie przyjmuje się.

© ©  Naleiytość pocztową f j *  miesięczna 4 zf. 25 gr. —  Z dostawą na miejscu luli prze- ©  ©
©  ©  opłacono ryczałtonr ^ A A L L I U C I  d l d .  «vłkn n « P 7 t n w a  4 zł. RG nr —  7 a n r a n i n a  S  z ł  S f l  nr. —  ł S )  (Stsyłką pocztową 4 zt. 50 gr. —  Za granicą 5 zł. 59 gr. —  ©  ®

Z d ru k arn i Pol kiej p o d  zarządem Z. K iełbusiew icza w e Lwowie. O dpow ieazialiiy  redaktor; MAJDAN MACHALbKL


